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Wczoraj, jako w d. 25 Kwietnia, to jest w uroczystość 
Śgo M a r k a  Ewangelisty, odbyły się z Kościołów Para- 
fjalnych tutejszych, do pobliskich Świątyń, Processje 
publiczne, przy śpiewie Litanji. Procesje te rok rocznie 
w dniu tym następują. Ustanowił je jak  wiadomo r. 
590, Sty G r z e g o r z  Wielki, P a p i e ż , na pamiątkę uśmie
rzenia zarazy morowej, z wielką gwałtownością w R zy
mie grasującej, a za przyczyną N. MARJI i Świętych 
P a ń s k i c h  ustałej.

Ju tro  w Kościele XX. Kapucynów, przypada doro
czna Uroczystość Świętych W o j c i e c h a  Biskupa, i F i d e - 
LISA Kapucyna Męczenników, która odprawiać się bę
dzie z wystawieniem N. SAKRAMENTU, Kazaniami i 
Odpustem zupełnym.

Jutro , w Kościele XX. Attgusljanów , odprawiać się 
będzie Wotywa kwartalna przed Śtą T e k l ą  Panną i Mę- 
czenniczką, z wystawieniem N. SAKRAM ENTU i Pro- 
cessją.

Zgromadzenie XX. A ugustjanów , poczytuje sobie za 
obowiązek, złożyć niniejszem podziękowanie Artystom 
tutejszej opery, którzy pod dyrekcją Pana Qualtriniego  
wykonali na same głosy harmonijnie, dzieło Miserere 
(Gasparego), przy Grobi'e CHRYSTUSA PANA w Wiel 
ką Sobotę; tudzież Amatorom muzycznym, za wykona
nie Siedm iu słów  w Wielki Piątek, i za ciągłe poświę 
ranie talentów swoich na cześć BOŻĄ, w wspomnionej 
Świątyni PAŃ SKIEJ, w dniach Świątecznych i Nie
dzielnych.

Rozkazem C e s a r s k i m , Jenerał-Lejtnant Hr: Nessel
rode, Naczelnik Okręgu III Żandarmów, o trzymał urlop 
4-miesięczny, w celu udania się do wód mineralnych 
w Akw izgranie  i Spaa, i do kąpieli morskich w Osten
dzie.

N a j j a ś n i e j s z y  PAN, mianować raczył Kawalerem O r 
deru Śej A n n y  II kl: z koroną C e s a r s k ą , Radcę Stanu 
Dehn, Naczelnika Okręgu Wierzbołowskiego koinor.

Wychodząca w Petersburgu, Gazeta Senatu, w Nrze 
2 8 ,  z dnia 6/is  b .  i n . ,  ogłosiła Ukaz N a j w y ż s z y , z Senatu 
Rządzącego, o urządzeniu Poczt w Królestwie Polskiem  
i  ustanowieniu X 11Igo Okręgu Pocztowego.

W d .2 8 b .  m. zaczynająćod godz: lOtej z rana, w obec 
Kommissji Umorzenia długu krajowego, Delegowanych 
od Kom: R. P. i S., tudzież Domów handlowych S. A. 
Fraenkel i Józefa Epstein , odbędzie się w Danku Pol
skim , włożenie do kół kartek z numerami serji Obliga
cji cząstkowych z pożyczki 150-miljonowej; samo zaś 
losowanie serji, nastąpi w tem samem miejscu dnia 1 
Maja r. b. o godz: lOtej z rana.

Z powodu dnia galowego, Urodzin .I. C. W. W. X. 
C ESARZEW ICZA N a s t ę p c y  T r o n e ,  Nabożeństwo ża
łobne za duszę ś. p. Gustawa Św iętopełka  Xięcia Cze- 
tw ertyńskiego, odłożone zostało na Środę 30go b. m. 
o godz: lOtej z rana w Kościele X X . Kapucynów.

Jerzy Klimke, b. P rofessor Gimnazjum, Emeryt, lat 
80  liczący, wczoraj zszedł z tego świata. Pozostała Wdo- 
wa, zaprasza Familję i Przyjaciół zmarłego, na wypro
wadzenie zwłok z Kaplicy X X . Bernardynów , ju tro  o 
godz: 4tej po południu, na smętarz Powązkowski.

(A .n .)  Z  Płocka, —  Niepospolite jest wydarzenie, 
w którem wdzięczność osobista oddając należny hołd  
cnocie i talentom, powtarza wyrazy szacunku i u wielbie
nia opinji publicznej; lecz niestety! smutnej wdzięczność 
moja dopełnia powinności.  Ten komu ją winnam, już 
nie żyje. Dnia 9 Listopada r .  z. zgasł w BOGU ś. p. Bo
lesław Piętka, młodzieniec w 21 roku życia, spe łn ia ją 
cy czynnie i świetnie nadzieje, które dziecinny wiek je
go już obiecywał. Szybkim krokiem przeszedł z dzie
ciństwa do dojrzałości. Obdarzony szczególnie ła g o 
dnym charakterem, sercem czułem i nadzwyczajną zdol
nością do nauk i sztuk pięknych, wszystkie zamiłował, 
lecz przed wszystkiemi, dał pierwszeństwo malarstwu. 
W  sali która przed pięciu miesiącami ozdobiona pracą 
miłego młodzieńca licznemi i rozmaitemi obrazy, napeł
nioną była odgłosem uwielbienia pięknego talentu, u j 
mującej skromności, z jaką  młody artysta pochwały 
znawców przyjm ował i zadziwiającej jego pracowitości; 
później w tejże samej sali, odwiedzano zwłoki zacnego 
młodzieńca, rozchodził się odgłos, lecz bolesny odgłos 
wielkiego żalu stroskanych Rodziców po niewynagro- 
dzónej stracie najlepszego z synów! żalu kochającej go 
rodziny, przyjaciół i wszystkich którzy talentu połączo
ne z cnotą, cenić umieją. I tu jeszcze powtarzam uwiel
bienie zgasłego Bolesława, że umierał równie przykła
dnie jak żył cnotliw ie .—  ***

Już donieśliśmy o nowej machinie parowej przezna
czonej do zakładów P. Steinkellera  na Solcu, sp ro 
wadzonej z znakomitych fabryk P. Borsiga  w Berlinie, 
o sile, biorąc literalnie 120 koni, a wedle doświadczo
nych mechaników,mogącej wyrównać sile 175ciu. Nie 
mamy potrzeby mówić o dokładności. P. Sleinkeller 
uznał tę fabrykę, jak się zdaje, za lepszą od angielskich, 
którym także nie było co zarzucić;widząc jednak to olbrzy
mie dzieło, dla pomieszczenia którego musiano w fronto
nie głównego budynku zakładów przemysłowych M łyna 
Parowego, zrobić wyłom i przebudować znaczny wy
stęp nie psujący wszakże efektu, trudno nie podziwiać 
owej czystości, poloru, dopasowania, poczynając od ga- 
lerji nad i w samym środku machiny, od schodków że
laznych przejrzystych i poręczy jak najmisterniej wyro
bionych, aż do lOciu połyskujących, około 8 cali średni
cy mających filarów. Od najdrobniejszych śrubek, m u
ter, aż do ogromnych cylindrów, od wielkiego bo 12 ło 
kci średnicy mającego koła szalonego, do owych bli
sko dwa łokcie w środku szerokich równoważników. 
Machina ta, tem jest korzystniejsza, że siła jej może być 
na dwie równe połowy podzielona i do potrzeby zasto-
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sowana. Olbrzymie trzy kotły dostarczą pary, z któ
rych jeden będzie zawsze w rezerwie. Za dni kilkana
ście ma ona być w ruch puszczona; tartaki, hebtarnie, 
olearnie, m łyn . i inne oddziały zakładu, dadzą znaki ży
cia, i oby swojem życiem odpowiedziały szlachetnym 
dążnościom przedsiębiercy.

W villi Grossów  za M arymontskiemi rogatkami, obe
cnie zasadzają 12,000 sztuk 5-letnich drzewek m orw o
wych, w zamiarze chodowania jedwabników. Wspólne 
dogod no śc i  ze stroDy nabywcy Crossowa Radcy handlo
wego Pana A/exandrowicza, i znanego z pism o jedwa- 
bnictwie P. Jezierskiego  (z Gołąbków), rokują pomy- 
ślnewypadki; a jeżeli to zjednoczenie nieosiągnie zamie
rzonych korzyści, natenczas z pewnością twierdzić bę
dzie można, że pod naszem słońcem jedwabnictwo łożo
nych trudów niewynagrodzi. Za panowania S ta n is ła 
w a -A ugusta, Pani 'Ogińska  w Siedlcach, na czele dam 
najznakomitszych, zajmowała się wyrobem krajowego 
jedwabiu, lecz korzyści jej za koszta i trudy, ograniczy
ły się na zrobieniu z własnego jedwabiu pary rękawi
czek, które Królowi ofiarowano. Także i później Damy 
znakomite zabawiały się chodownictwem jedwabników 
w W arszawie; z produktów tych owadów, robiono wa
tę, i t. p.

Dnia 20go b. m., wyjechał z tąd do Paryża  i Londy
nu, założyciel pierwszej w swoim rodzaju spółki na 
akcye, do exploatowania fabryki rękawiczek skórko
wych i trykotowych. Fabrykacja ta, choć na pozór nie 
wiele znacząca, jednakowoż znaczny wpływ wywiera 
na handel i użycie wielkiej ilośei produktów surowych, 
jakiemi są : skóry, wapno, farby i t. p. Cel zaś tej po
dróży, jest dążność przyswojenia krajowi wszelkich 
w tym zawodzie zaszłych ulepszeń, i tem samem przez 
wydoskonalenie wyrobów, skuteczne zwalczanie obcej 
konkurencji.

Na ręce Pisarza Kancelarji Kollegjum Kościelnego 
Gminy Ewangielicko-Augsburgskiej, złożono w dniu 
Wielko-Piątkowym przez pewnego Dobrodzieja, rs.  15, 
na powiększenie funduszów domu Starców; która to 
sum m a wpłynęła do Kassy Rady Szczegółowej tejże 
Gminy.

Xię"garnia pod firmą Zawadzkiego  i Węckiego, przy 
ulicy Krako:-Przedm:, otrzymała następujące now ośc i : 
Nauka czytania  i  p isan ia  dla dziatek kochających BO
GA, cena kop. sr. 75. W ykład obrzędów  i religijnych 
zwyczajów, Rzymsko-Katolickiego Kościoła, zebrany i 
ułożony przez X. Jana Ludw: Łukiew icza  P ijara, rs. 1 
k .50 .  Wielki Tydzień, dla duchownego pożytku chrze- 
ścian p. X . J .  Falkowskiego, rs .  1 k. 20. D ram aty  i Ko- 
medjc  mniejsze, przez .łóz: Korzeniowskiego, serja 2ga, 
rs .  2 k. 25. Portret Józefa Korzeniowskiego  w dużym 
formacie, kop. 50. B ukiet Literacki, ułożony przez L. 
Wszędobylskiego, rs.  1 k .5 0 .  Dzieła  Ig: Krasickiego, 

w lOciu tomach, z portretem Autora, oprawne, rs. 4. 
Czasy Z ysm un ta  Augusta, ustęp z przeszłości,  przez 
Sewer: Gołębiowskiego, w 2ch częściach, rs. 4.

W liczbie osobliwości kwiatowych sprzedawanych te
raz w W arszawie  przez PP. Martin  i Spółkę, ogrodni
ków  z Paryża, znajduje się korzeń rośliny dotąd bez

nazwiska botanicznego, którą sprzedający tymczasowo 
Trompette du jugem ent, ( trąbą sądu) zowią. Roślina 
ta pochodzić ma z g ó r  Himalaya  (w Azji). W yrasta 
ona mówi katalog PP. Martin et Comp:, na stóp 6; kwiat 
jej z kształtu do kuli armatniej podobny, jest koloru b łę 
kitnego, a środek żó łtaw oczerw ony. Siła wegetacji tej 
rośliny jest tak wielką, że kiedy pączek kwiatowy roz
wija się, nie można go utrzymać w ręku tyle jest g o rą 
cym. Pękając, wydajehuk podobny dostrzału  pistoletu. 
Następnie roślina zapala się, i płonie jak spirytus przez 
I 1/* godziny. Poczem kwitnie przez 8 miesięcy.

Znany u nas Wiolonczelista P. Kellerman, wkrótce 
odwiedzi W arszawę, przy objeździe przez Lublin, B a
dom i Płock, gdzie zapewne da się słyszeć.

Skład nót muzycznych R. Friedlein, przy ulicy S e
natorskiej Nr 400, odebrał kompozycje Antoniego Kąt- 
.sfo'ego, jak o to :  Mazurek, na fortepjan, dz: 132, cena 
kop. 3772- La Designation, m editation, na fortepjan, 
dz: 131, cena k .8 7 7 * ;o ra z  P ruden ta : Allegretto pa sto 
rale, na fortepjan, dz: 36, cena k. 90.

K urs  wczorajszy: Za imperjały dają rs. 5 k. 16. 
Za dukaty holenderskie nowe ważne dają rs. 3. Listy 
zastawne nowe, za 100 zł., żądają rs. 14 k. 967*, dają 
rs .  14 k. 9 4 7 «  wartość kuponu k. 2072.

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości przywołani, po Ko- 
medji Fabrykant zabawek, Panna Moroz i Pan Dych- 
te r ;  po Kom: U ściskajm y się, Panna Ciemska, P P . 
Żółkow ski, Komorowski i Sto/pe; po Kom: Nowy Rok, 
Panny Ciemska  i Bondasiewicz, oraz P P . Panczykow- 
sk i  i Sto/pe.

Z  P etersb u rg a ,—  W d. 28  z. m. (9 b. m.), Fokas 
Stiepanow, poddany Jenerała Sazonowa, zamieszkałe
go w domu v.Gllise, w cyrkule 1, części N arw skiej w Pe
tersburgu, zbiegł od swego pana, zabrawszy tłum ok 
z rzeczami, oraz gotowemi pieniędzmi i biletami lombar- 
dowemi, sum m ę około 200,000 rs r .  (zł. 1,333,333 gr .  
10). Uwiadomiona o tej kradzieży policja, rozwinęła 
natychmiast środki, celem złapania złodzieja i wynale
zienia skradzionych przedmiotów; jakoż zbieg, nie
mniej skradzione przez niego przedmioty i pieniądze, 
w dniu następnym ujęte zostały.—  Most Izaaka  w Pe
tersburgu, w d. b/is  b. m., o godz: 8ej wieczorem, zo
stał rozebranym. Lody ruszyły około mostu Zw iasto
w ania , lecz zaraz za tym mostem zatrzymały się.

W tych dniach wykonano w Kościele Katedralnym 
w Rydze, na dochód wdów i sierot, wielkie o ra to r jum  
Ferdynanda Hitlera, pod tyt: Zburzenie Jerozolimy.

A c s t r j a .  Wiedeń 20go K w ietnia .—  W dniu 17 u- 
m a r ł  w Peszcie, na zastarzałą chorobę piersiową, Feld- 
marszałek-Porucznik Ludwik Baron v. Wohlgemuth, 
cywilny i wojenny G ubernator  Siedmiogrodu, mąż wiel
kich zasług, rozumu, a zwłaszcza dobroci se rca .—  T u 
tejsze ministerjum spraw zagranicznych ciągle prow a
dzi układy iP o rtą  o wychodźców w Kiutaja; zdaje się, 
że uwolnienie ich nie nastąpi jak po przejściu roku 1852. 
—  Wkrótce mają ogłosić statut dla Siedmiogrodu. —  
Dziennik praw obejmuje patent Cesarski o p rzeprow a
dzeniu uwłaszczenia włościan w Okręgu b. wolnego 
miasta Krakowa. — W Tryeście  władza sanitarna na-
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kazała ostrożności co do przyjmowania skór z Barba- 
r j i  przysłanych. —  Z Debreczyna  przybyła tu deputa- 
cja z prośbą o rychłe poprowadzenie tamże kolei z Szol
nok; przyrzeczono jej to chętnie. Miasto obowiązało 
się nie tylko bezpłatnie dać grunta, ale jeszcze 6 miljo- 
nów cegieł, dostateczną ilość drzewa i 18,000 dni robo
czych.—  Rząd na wielką skalę myśli prowadzić koleje 
żelazne w W ęgrzech , zwłaszcza południowych; w Te- 
meswarze  główne ma być ich zetknięcie; tak zwana za- 
rhodnio-wschodnia,ma iść z Tłyestu  przez Agram .Sze- 
gedyn  etc. do Siedmiogrodu; z czasem myślą doprowa
dzić ją  do morza Czarnego. G alicyjskie  koleje mają 
połąrzyć z Węgiersf.iemi lin ją przez Eperies, Koszyce , 
Tokaj. Debreczyn, Arad , Temeszwar, i przedłużyć je 
aż do B azjas  nad Dunajem; obiecu ją sobie w ten spo
sób znaczne korzyści, z kopalni węgla niezmiernie bo
gatych, które po drodze znajdują się. — Kommisja ma
jąca przeprowadzić patent o wolności portu Wenecji, 
już rozpoczęła swe prace. — Ban Kroacji, w Agram  
przyjm ował uroczyście przysłanych doń od Omer Ba
szy, z pozdrowieniem, Fuad Effendego i Fazli Baszę, o- 
raz Franciszkana Juk icz . —  Na granicy Montenegro 
ciągłe bójki z Turkami; w dniach 1, 2 i 3 b. m., Turcy 
wiele ludzi stracili, ale później Bejowie B arski i Uciri- 
sk i  rozpędzili najezdniczych Czarnogórców .—  O zdro
wiu brata Cesarskiego, w Tryeście bulelyny wychodzą. 
Arcy-Xiężna Zofja  wyjechała do syna.—  Reputacja dam 
węgierskich  mających prosić oam nestję  dla skazanych, 
nie przybyła dotąd.

D a n j a . —  Król mianował Baronem, Bankiera K aro 
la Hambro w Londynie. Pan Hambro jest Izraelitą, i 
pierwszy to przykład w Danji, udzielenia szlachectwa 
starozakomiemu.

F r a n c j a . Paryż 20go Kwietnia. —  Przez ostatnie 
dwa dni nic ważnego pod względem politycznym w Pa
ryżu  nie zaszło; zajmowano się tylko pogłoskami; z tych 
pokazuje się, że zgoda pomiędzy Jenerałem Changar- 
nier a Prezydentem, wcale dotąd nie przyszła do skutku, 
jakkolwiek P. Fauoker mocno n»d tern pracuje. P r o 
jekt skojarzenia obu gałęzi domu Burbunów, broniony 
teraz przez P P . Guizot, Mole, Duchatel, i innych da
wnych orleanistów , rozszerza się. P rojekt przedłuże
nia władzy Prezydenta rozdziela legitym istów , jedni 
chcą przedłużenia drudzy będą się temu opierać.— Mi
nister spraw wew: polecił dyrekcji sztuk pięknych wy
pracowanie m emorjału o teatrach w Paryżu  i we Fran
cji. których w całym kraju 320 liczą.—  Wyszła tu b ro 
szura, której autor adwokat Laubat radzi, by w r. 1852 
wybrano Zgromadzenie, a władzę Prezydenta przedłu
żono do 1853; jeżeli bowiem Prezydent wedle ustawy, 
ma urzędować lat 4, to dzisiejszemu w Maju r. b. b ra
kować jeszcze będzie do tego term inu 7 miesięcy. —  
Prezydent w wielką Sobotę odbył pielgrzymkę do g ro 
bów P a ń s k i c h  po Kościołach, i ofiarował, kwestarce 
w Katedrze p. MARJI 600 fr.—  Poseł portuga lski k o n 
ferował z Ministrem spraw zagr:. Z depeszy przez niego 
komunikowanych, pokazuje się, że dzisiejsze powstanie 
Xcia Saldanha, nie jest dotąd tak ważnem jak sądzono. 
—  p. Bonaparte  powiększa znowu swą stajnię; kupił

on dwa cugi po 4 konie; znawcy uważają te dwie czw ór
ki za najpiękniejsze w Paryżu. — Prefekt policji co- 
dzień naradza się z Ministrem spraw wew:; układają 
środki zapewnienia spokojności miasta w dniu 4 Maja 
w czasie uroczystości.—  Z Szw ajcarji donoszą, że rząd 
ang ie lsk i  ostrzegł radę związkową, by wychodźcom nie 
wydawała paszportów do W. B rytan ji .—  Xżę Broglie 
jeden z pierwszych ma podpisać petycję o zmianę u s ta 
wy.—  Roboty nad przygotowaniami do uroczystości 4 
Maja, już rozpoczęto; na polach Elizejskich  wznoszą po
dnóża dla historycznych statui; na moście Concorde u- 
rządzają kaskadę.—  Wielu tutejszych polityków zamie
rza udać się do Bruxe/li. by tam pożegnać się z Xię- 
ciem M etternich , który wraca do A u strji. —  W przy
szłym tygodniu Prezydent osobiście rozdawać będzie 
medale i nagrody za tegoroczną wystawę sztuk pięknych 
artystom .—  W dniu Wielkiejnocy celebrował w Koście
le Śgo G e r m a n a  w Paryżu. Biskup dyecezji St-Paul 
w Stanach Zjednoczonych  Ameryki północnej, czaso
wo w tej stolicy bawiący.

H iszpanja .—  Progresiści Prezesem swej Kommissji 
centralnej wyborczej,  mianowali Jenerała Espartero  
Xięcia Vittorji; chcą oni z całą siłą pracować nad od
zyskaniem dawnego wpływu i znaczenia.

P o r t c g a l j a . —  Z Madrytu  otrzymano telegraficzną 
depeszę zd .  17go b .m . donoszącą: że Lizbona  jest  spo
kojną, że Król zajął Santorem , i zebrał tam 12,000 
wojska wiernego rządowi i Królowej: że powstanie wca
le się nie rozszerza. Santorem  jest to główna twierdza 
Królestwa i skład największy amunicji i broni; dla tego 
jest punktem nader ważnym. Sądzą, że Xiążę Saldanha  
nie mogąc tu ubiedz Króla przy spokojności w Lizbo
nie, uda się do Oporto lub Almeidy; przytem z tego por
tu wyjazd do Anglji łatwiejszy.—  Pruski Staats-Anzei- 
ger  donosi, że drogą telegraficzną przez Madryt otrzy
mano wiadomość, oaresztowaniu w Lizbonie  pierwsze
go Ministra Hrabiego Thomar, przeciw któremu dzisiej
sze powstanie jest zwrócone.

P r u s t . —  Ministerjum domu Królewskiego, powie
rzono tymczasowo, rsdcy Massotc.—  Dotąd nie wybra
no jeszcze Pełnomocnika do bundestagu fra n k fu rck ie 
go; wybór to w istocie t ru d n y .—  P. Manteuffel w rócił 
do Berlina  ze wsi, gdzie święta przepędził.  —  W woj
sku pruskim  liczne mianowania ogłoszono między wyż- 
szerni Oficerami i Jenerałami.

T c r c j a - - —  Spór pomiędzy Wice-Królem Egiptu  a 
Portą, b liskimjestzałatwienia; pomiędzy braćmi Abbas 
Baszy zaszły spory .— Gubernatorowi A lbanji podano 
petycję z 15,000 podpisów, przeciw zdzierstwom Pod- 
guberna tora .—  Powstanie w Sennaar  coraz bardziej 
szerzy się; wyprawiają tam z pośpiechem wojska z Ale- 
xa n d rji  i Kairo, bo garnizony wyciętemi zostały. —  
Omer Basza pobiwszy powstańców po&Kozaracz, r u 
szył do Pridor, z tamtąd do Ko ii;  powstańcy ostateczną 
nadzieję pokładają w twierdzy Bihacz, gdzie s tano
wcza bitwa stoczoną zostanie.

W ł o c h t . —  W izbie T uryńskiej w  dniu 14tym b. m .  
Minister Cacour przy rozprawach nad traktatami han- 
diowemi, zawartemi przez Piemont z Angfją  i Belgją,
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bronił zasad wolnego handlu; poprzednio przedstawił 
projekt do prawa, żądający zniżenia taryffy celnej; tak 
m o w ę  Ministra jak i ów projekt, bardzo dobrze izba 
przyjęła.—  P o se ł  sa rd y ń sk i  w R zym ie , Margrabia Spi
nela, opuści ł tę stolicę i przybył do Turynu.—  P a p ie ż  
m ianow ał kilku nowych delegatów. Ciało dyplomaty
czne, Prałaci, szlachta i inne znakomite osoby, składa
ły  uroczyście swe życzenia dwóm now o-mianowanym  
Kardynałom, F ornari i Gousset. —  W R zym ie  s p o 
dziewają się przybycia Jenerała francuskiego, Vesco, 
który ma się zająć organizacją armji P a p i e z k i e j . —  
O k oło  Lugo . żandarmerja odkryła miejsce, w którem  
banda P essa torego  znaczne sum my ukryła w pienią
dzach i kosztownościach.—  Xiążę Aumate  przybył do 
Neapolu.

R o z m a it o ś c i . —  Pruska gazeta donosi z Celle 8go  b . 
m .:  » Wielki interes obudził tu zakład, od kilku tygodni 
ułożony, a wczoraj dopełniony. Mieszkający tu młody • 
Hrabia Brem er, założył się z kilkoma inuemi panami,  
o 130 luidorów, że przestrzeń z Hanoweru  do Celle, 
5 7 z  mili wynoszącą, na jednym i tym samym koniu, 
nietylko przebieży w dwóch godzinach, ale nadto, że 
jadącego na świeżym koniu Barona v. d. Wenze, na 
2-godzinnej przestrzeni z M uggenburg  do Celle prze 
ścignie.  Jakoż Hr: B rem er  wyjechawszy o godz: 87-* 
z dworca kolei żelaznej w Hanowerze, stanął o lOtcj i 
minut 5  u kresu, wyprzedzając P. e. d. Wenze o kilka 
minut. Kilkuset ciekawych zebranych u mety, powitało  
hucznym okrzykiem podwójnego zwycięzcę.” —- W An- 
g l j i  pokazują teraz dziewczynkę !3to-miesięczną, w ażą
cą tylko 5  funtów. Można ją z łatwością schować do kie
szeni. — Na wystawie L ondyńskiej okazywane będzie 
p ism o, złożone zhc iu  wierszy, a wypisane na przestrze
ni nie większej, jak łebek od zwyczajnej szpilki. —  
„Czy byłeś na przedstawieniu m ikroskopu?” zapytał 
ktoś sw ego przyjaciela. »B yłem ”, odrzekł tenże. »wi- 
działem. ile to w kropli wody uwija się krokodylów, 
w ężów  i innych potworów; dla tego też przysiągłem  
sobie, że od dziś, w gębę wody nie wezmę. Zresztą, po co 
pić wodę, kiedy jest w ino,piw o baw arsk ie , porter, etc.”

PRZYJECHALI do W A R SZ A W Y .
Czacka Pelagja Hr. z Częstochowy nr 393; de Clermont Fryd:A ug: 

Oby: z W iednia n r 601; Facioti G adano  A rtysta z P etersburga nr 
634; Gostomska Barbara Oby: 1  Zeliszew a urS25 ; Jagmin Koustau- 
cja  Oby: z Gub: Grodzieńskiej nr 414; deKuksz Cypr: Urzęd: Konsu
latu  Austr: z W rocław ia n r2322; L esserS tan : Kup: z W rocław ia nr 
491; O rdęga Jan i Ordęga Alfons Oby: z Żelechowa nr 570; RauK ar: 
Mecha: z D arm stadt n r 3031; Schultz W iliam Mecha: z Petersburga.

W yjechali:  H alzarek Tom: b. Junkier W ojsk Austr: do A nstrji; 
Blitkowski Gust: Mecha: do Prus; Czaban Elżbieta Żona Kup: do P a 
ry ża ; Grocr Kar: R.” ca Rządu Gub: do Lublina; Łutkow ski Jen:-M a- 
jo r  Orszaku J. C. K. M. do P etersburga; W alew ska Tekla Hr. do 
Częstochowy; Z achert Gust: Kup: do Przedborza.

DONIESIENIA.
P rz y  zjezdzie do Łazieńok Królewskich, spuszczając się od 

W iejskiej-K aw y na dół, pod Nrem 3003, są  do w ynajęcia LE
TNIE MIESXKAKM.

MIESZKANIA letnie, we W łochach, 6 w iorst od W arszaw y , 
p rz y  Kolei zelaznej, są  na nadchodzące lato  do w ynajęcia. W ia
domość w  handlu E. Koelichen, lub na gruncie.

W  domu pod Nr 1050 p rzy  ulicy G rzybow skiej, są r  u n a a t j -
KI do najęcia.

P otrzebną j e 3t OŚLICA z mlekiem. Ktoby ta 
kow ą miał do zbycia lub w ynajęcia , niech raczy  
dać wiadomość do mieszkania Pana Poliszot Chi
rurga, p rzy  ulicy Długiej, dom Potkańskich z w a

ny uod Nr 557.
ŻYTA korcy 100, oraz STUZMTKA tegoroczna W E Ł 

NY, z wysoko-popraw nej ow czarni, je s t do sprzedania. W ia- 
domos'c w składzie Oleju fabryki Łotoszyńskiej, p rzy  Nowym 
Zjeździe.

T rzy  1*014OJE w raz  z Przedpokojem , na pierwszero^ 
'p ię trz e , z widokiem ua plac Tłom aekie zw auy , w  domu d a -jk  
łw nie j Ossolińskich a obecnie W'. Zaw adzkiego pod Nr 739,
.d o  w ynajęcia  od Sgo Jana r. b. W iadomość u Stróża F ran -az  
L iszka .

^  n t - N r - x r ' N r ’ ■ s r '
Gospodarstwo rolne, sk ładające się z 3cb włók chełmińskie h, 

w  dobrych gruntach, zabudowania folwarczne składające się z 2ch 
Stodół, O bory, S tajn i, Chlewów, oraz Domu murowanego miesz
kalnego frontowego, z 2ma Sklepami, w raz  z prawem  konsensu 
na prowadzenie szynku, 7. zasiewami, inw eutarzem , do “w ydzier
żaw ienia na la l 3 lub 6, albo do sprzedania. W iadomość u 
B urm istrza miasta Piaseczna.

Jest do sprzedania FO R TEPJA N  palisandrow y, o 
7miu oktaw ach, przy  ulicy A lexandrja, na S ew e
rynow ie, pierw sza sień od rogu, na pierwszem pię-

5 MAGAZYN mój od la l iOciu p rzy  ul: Miodowej pod Nr 492»J 
!w  domu Arcy-Riskupów cxyslujący,przeniesiony został p rzy  te jże j! 
Jul: pod Nr 482 do domu W . Zeidlcra, naprzeciw  X X . K apucy-S  
Snów. Polecając go ja k  dotąd tak i nadal, łaskaw ym  względom** 
SSzanownrj Publiczności, mam zaszczyt donieść, iż Magazyn ten.1?  
Jw  dniu 2n b. m. otworzonym  zostanie.—  11. Zweigbaiim . §

F abry k an t Ram Złoconych, A. K rzystow ski, zam ieszkały po
przednio p rzy  ulicy Sanatorskiej, przeniósł sw e mieszkanie pod Nr 
1249 p rzy  uiicy Nowy Św iat, do domu W . Draca; gdzie w yrab ia  
w szelkie obstalunki, a mianowicie RAMY w różnych fasonach i- 
m itującycli kolory różnych drzew , tudzież O praw y do zegarów , 
jako  też Figury gipsów e imitujące b rąz  i t. d ., i to w szystko za 
pomierną cenę.

IW 0 2 5  frachtow y, na żelaznych osiach, mało używ any i mo
cno zbudow any, je s t do sprzedania w Hotelu Lipskim. W iado
mość u Szw ajcara.

DOBIU .IASI0NNA w Powiecie Ł ęczyckim , Okręgu Z gier
skim położone, rozległości włók 29 morgów 20, na m jarę nowo- 
polską obejm ujące, z wszelkiemi dogodnościami, jak o  to : lasem 
około włók sześciu, łąkam i w łók dwie blisko; zabudowaniami 
pow iększej części murowaiieini, w  dobrym zupełnie stanie, z sto 
sunkami włościauskiem i uregulow anem i, i t. d., zuajdujące się; 
w ystaw ione są  w drodze benelicjalnej na sprzedaż publiczną, 
k tó ra w  dniu 1 Maja r . b. w edług nowego sty lu , o godzinie 5tej 
z południa, odbędzie się przed W nym P alczyckim , Sędzią De
legow anym , na Audjencji T rybunału  W arszaw skiego w  W arsz a 
w ie, w W ydziale llgim. 0  w arunkach sprzedaży, poinformować 
się można w  liaucelarji P isarza T rybunału  W ydziału  ligo, u 
Mecenasa D ałkow skiego  pod Nrem 472 w domu lir . Zam oy
skich zamieszkałego, i u Badyńskiego  P a tro n a ; o czem chęć 
kupna m ających, tak uporządkowanego i w  dobrej glebie poło
żonego m ajątku , zawiadamia się.

Dziś rano ciepła stopni 10. W czoraj w  południe ciepła 13.
Dziś rano wysokość wody na fa il le  stóp 4 cali 7.
TEA TR  W IELKI. Dziś, Gizella . —  Ju tro , Lun a tyczka .  (P an 

na H ollouy  przedstaw i głów ną rolę.)
TEA TR  ROZMAITOŚCI. Ju tro , P rzebudzenie si(  lwa. l s z y  

raz  Icek zapieczętow any.

W  D rukarni K urjcra W arsz:.—  W olno drukować. W arszaw a d. 14 (26) Kwietnia 1851 r .—  S tarszy  Cenzor. L. T. Trip jd in .


